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NoWosci w a r s z a w s k i e .
Bug* N arew  i u i  s tanę ły .  W is ła  żątk*I> 

^  w wielu miejscach. W y sz ło  u rządzenie
po l icy jn e  i ł  gdy  W is ła  stanie n ikom u nie- 
ypolno przeieżdzać  ani naw et przechodzić po 
nowym  lodzie iak wmiejscacb, w skazan y ch ,  a 
tp dla unikis ienia n iebespieczaństwa. Most 
dotąd  stoi.—  Dziś m rozu  stopn i  10-
, Najp ierwsza  Kawiarnia  Publiczna  , w W a r ­

szawie b y ła  o tw orzoną  w r: 1758, za ło ży ł  ią 
i to en z D worzan Króla Augusta  III,  w Dwor­
k u  aa ŻelaZBq.brąmą,ten Dw orek  dotąd  isthie- 
ie na rogu  ulic  Granicznej i Targowej..  Sami 
ty lk o  Sasi Dworscy Królewscy uczęszczali do 

■ tej  K aw iarn i ,  a innej  Publiczne j  n iebyło w ca ­
łe j  W erszawie.  T a  wiado.mość została u d z ie ­
loną  przez pewnego przed k i lką  laty zmarłego 

. Obyw atela ,k tóry  w swein dzieciństwie leszcze 
b y w a ł  w owej Kawiarni ,  w Roku 1783 o tw o ­
rz o n o  drugą Kawiarnią ,  a ta by ła  w ry n k u  
Starego Miasta,  ód strbny K rzyw ego Koła  na 
przec iw  Studni.  Jzba dla Gos'ci na 3m piętrze 
b y ła  u rz ąd z o n ą ,  właścic ie lkami tej Kawiarni 
b y ło  7 Sipstr.  W  ro: 1790 najs ławniejsza  K a ­
wiarnia  b y ła  P a n i  Okoniowej. Dziś  w W a r .  
izawie  ics t  Kawiarni 90, to ies t  takich k tóre  na  
ijtrzynianie  ich maią konsetas.  T a k  zw ana  
W iejska Kawa pod UWzdowera u t rzy m u ie  się 
od  la tŚ8,  a w każdą Niedziele w zimowe m ie­
siące miewa ty le  Gos'ci i i  7 pokoiów zaledwie 
pomieścić ich mogą. W łaśc ic ie l  ro zp o czą ł  
budowę nowego  dom u w k tó rym  sale i g ab i ­
nety maią być Ozdobnie u rząd zo n e ,  a nadto  
wielka Pom arańczarn ia  napełn iona  kwiatami 
s łużyć będzie za salę,będzie to zimowy ogród. 
— w W ied n iu  leszcze w r: 1698 najp ierwszą 
publiczną Kawiarnię  z a ło ż y ł  Polak  n a z w i ­

skiem K u lczycki, w ro k n  zeszłym grano  na ta ­
mecznym Teatrze Kom edją  „ P ie r w s z a  Kawa 
w W ied n iu , ,  w którejKulczycki  gra lw szą  rolę.

Obrońcą przy  Sądach P o k o iu  Pow ia tu  i 
Miasta śVabszawy zosta ł  mianowany JP an  J ó ­
zef Paszkowski.

Pewhe M ałżeństwo znajduiąc  się p ierwszy 
raz w T eatrze  na w idowizku . o n e jd . js z e m ,  
wyszło po drugim akcie, .M ąż zapomniał przy  
powrocie oddać k o n tram ark i ,  niechciano go 
wpuścić, Zotaa tak  mocno i g łośno obstawała 
Za Mężem i e  cała  Publiczność  u s ły sza ła  iej 
głos donośny ,  w tym  ktoś za nadto  trworżl i-  
wy zawołał Pali sie  ! wszyscy gwałtow nie  za ­
częli uciekać, lecz ii . tvchiniast  uspokoiopo o- 
bawę-—W czoraj  na  Benefisie JP ah y  8**as L o -  
i e l  i 2go piętra  , b y ły  zaięle, a  Benefisantka 
została zaszczyconą wywołaniem. W z n o ­
wienie Baletu Dezerter p rzypom niało  dawnym  
amatorom czasy  w k tó rych  za S t a n i s ł a ­
w a  A u g u s t a  Balet u tworzony z m łodych 
L itwinów a u k sz ta łco ń y  przez JP n a  LeD oux  
w yrów nywał na jdoskonalszym.

W  Dalszem ciągnieniu  Lpterj i  K lassyt  z n a ­
czniejsze w ygrane  by ły  następuiące. Num er 
93,586 w ygra ł zło: 90,000 los w zięty w Paw ie  
u  K-ollektora,London. K r: 9869, w ygra ł  z ło :  
2500 u  Werthepma.

w Cukierni Lursa  przy Ulicy M iodowej,zn»j-  
duią się za  cenę um iarkow aną,  na nadcho­
dzącą W ilją  i Święta rozmaite paszte ty  zimne, 
w yborne  winp Bordo, wszelkiego rodzaiu  cia­
sta ,  stary Koniak najlepszego ga tuntu ,  t u ­
dzież  na  kolende ątosow ne podarunki,  k sz ta ł ­
tne  pudełka  napełn ione  słodyczami i: t: p* 
T am że  znajduie  się Syfóp pek tora lny  bardzo 
sku teczny  na piersi.

W spom n ien ia .
Zw.ycięztwo pod Gol- 
d yngą  1658.

Odpowiedź naOdpowitdź (NB-.iui ostatnio w tym  
przedm iocie). .

Panowie  F .T .P .B .  Abonenci P u t te ln ik aL o p -  
dyńskii  ( tak  się nazwali  w Nr: 301,Kurjera ) 
czytaiąc h is to r ją  woienną,n iech  zawsze przed  
sobą maią m appę .  Spostrzegą że wojska 
a n g ie lk i*  k t ó r e 29 b y ły  w Rencesyalles ( o 
półto ry  mili od g ran icy  francuzk ie j )  lub przy 
dolinie Bidassva (  na  sapiej granicy ) nie- 
m ogły  nazaiu tyz 30go p osunąć  przedniej 
straży do Saragossy, bo wtem położen iu  m ia­
ły  Saragossę iuż  o 54 mil h: za sobą. U ł o ­
żone * BulLetynów Kięcia W e l in g to n a  d z ie ­
ło  w prowadziło  PanewAbonainen tów  do b łę ­
dów. Rzecz dość jasne; bo Xzę W : p j s t ł  Ra- 
p o r ta i  R ozkazy  dz ienne,  ale n igdy  nie p isa ł 
Eulletynow. Sami zapewnie P P w ie A b o n ą -  
m enci  nie wierzą ,  że Xżę W .  dopiero 13ego 
S i e r p n i a  1813 opuścił  Portuga lją ;  bo n iepodo­
bna aby u iewiedzieli , że i u i  21 Czerwca o d ­
n iós ł  stanowcze w wojnie  b iszpau tk ie j  zwy- 
ciężtwo pod Vitoria, po k tórem  sz c z ą tk ia r -  
mji francuzkie j ,  m usiały  się schronić  aż  do 
francji.  Znajdu iąoy  się w okolicy Logroao 
J r ą ł  Qiausel po 'p r z eg ra n e j  pod Yit toria  o d ­
cięty od reszty aymji, u d a ł  się przez  Saragossę 
i Jaca  do Franc ji ;  a J rą ł  Mina, j itóry nie aią. 
glikami, !« powstaniem Nawarry  k o m en d e ro ­
wał  i do ko rpu  su X- W ell ing tona  wcale n ie -  
należał,  wszedł  do opuszczonej  przez  J ra ła  
Clausel Saragossy ,  k i ą jy  X e : W . i u ż  b y ł  na 
g ran icy  f rancuzk ie j .  N ą  planie bitwyżkater- 
loo spostrzegą  P P :  Abonamenci,  że fo lw ark  
Iiouguomont b y ł  także przed  lin ją  nie zaś za 
i inją  a n g ie lsk ą .  Je n e ra ł  Ponsonby kom raeu- 
derował 2gą Brygadą K o n n ą  ( 2gi D ragops  
Guardo, 6ty Dra: i 83 lekk :l) ra .)  PP .  Aboneń



ci mogli  być bardzo pewni że kon n ica  n ie.  
by ła  uży tą  do obrony  fo lw arku  Hayc S t. opa .  
aanago murem. Z . . . .  i.

ROZMAITOŚCI, 
w  Tbnir  w Afrycę o d kry to  sp isek ,u k n o -  

w any  przeciw tamecznemu M onarszę.  P o d -  
akarbi  1 faw ory t  Deio b y ł  naczelnikiem tego 
s p i s k u ,  m ia ł  on zamordować Deia a sam o- 
g łosić  się władcą ."  S tracono go i całą iego 
rodz inę ,  wszystk ie  żo n y ,  nawet Wszystkich 
s łużących .  T en  Podskarb i  zebra ł  ogrom ­
ne sk a rb y ,  b y ł  faworytem  Deia , m iał taką  
łaskę że wolno mu by ło  wchodzić do Sera- 
iu  Deia i widzieć iego Z ony  w te n cz as  gdy 
n iem iały  zas łon  na twarzy .  —  Sejm zw iązku  
Niemieckiego znowu ro zp o czą ł  się w F ra n -  
k forc ie ,  a że n ieznajduie  się Minister Austrja- 
cki,  p rzeto  miejsce Prezesa  zastępuie P .  Kar­
łow icz  Po se ł  Króla Saskiego. —  Sk o czek n a -  
pow ie trzny  M ahier znajdu ie  się teraz w Ber­
l in ie ,  tameczne gaze ty  bardzo  chwalą iego 
zręczność.  — Do pewnego  Kupca  w L o n d y ­
nie P rzy sz ed ł  n iedaw no iak iś  człow iek  i 
od d a ł  mu pew ną  summę , ośyyiadczaiąc że 
p rzed  201aty u k r a d ł  m n  te p ieniądze, teraz 
zaś gdy  się mu dobrze pow odz i  przez uczci-  
w ą  prace, zwraca mu wziętą cichaczem nale- 
ży tość ,  p rzy łącza iąc  p rocen t  za  w szystk ie  lat 
20. —  Gazeta M inisterja lna  Angielska Kurjer 
tw ierdz i  że Anglja w ważnych dz isie jszych 
okolicznościach  zachowa ścisłą neutra lność  , 
n a w e t  i w tym p rzypadku  g d y b y  p rzy jść  m ia­
ł o  do w o jny  między F ra n c ją  a H iszpan ją .—. 
w  Hanowerze um arła  X iężna  Hessen Kaseł- 
ska  p rzeżyw szy  lat '60. —  W iadom o że P  
Kostant w  P a ry żu  appellował o d w yrokunań*  
wskazanego,Jlecz  P ro k u ra to r  Królewski żąda  
aby Kara  ieszcze -była p o w ięk szo n ą .^—  Q-

chotnicy z różn y ch  kra iow  zebrani w z n a « .  
ne; l iczbie, iuź odpłynęli  z M a r s ylji do Gre­
c j i ,  iest także między niemi k i lku  Lekarzow. 
—  D ziennik  Ministerjalny P a ry zk i  Biała 
Chorągiew  um ieści ł  obszerny a r ty k u ł  w k t ó ­
rym  b a rd zo  obstaie  za przywróceniem  z a k o ­
n u  Kawalerów M altańskich. —  Anglik Kenaal 
k tó ry  w ynalaz ł  nader  użyteczną Machinę r a ­
towania  się od śmierci na m orzu gdy  się okrę* 
rozb iie ,  sam sobie odebrał  życie.

PR Z Y JE C H A L I do W A R SZ A W Y  
Bogurski Fe l ix  Dzie: z Bonisława.
Zmieiewski Franc i:  Burmistrz.
Psarski  K asper  Oby: z Ostalowic. 
T om aszew sk i  Michał z W y sk i tek .
Górski S tan is ław  Oby: z Rawy- 
M ikorski  Fe l ix  Oby: z Ładów.
R aczyńsk i  Bona wen: Oby: z Mikołaiewki- 
N ak w ask i  Kaieta  Oby: z Rakowa.
Łempicki W ik to r  Oby: z Płockiego. 
Maszkowski Gabrjel O b y  z Łukowskiego- 
Skulski  P io t r  Radca W oie :  z Siedlec. 
Szukiewicz T om asz  Vise Marsza: z G .G rodt; 
P o p ła w sk i  P rezy d en t  z Lublina .
Sokołow ski W in cen :  Jnspek :  z Chęcin. 
Osiecki W i k t o r a  W ło c ła w k a .

DONIESIENIA.
E k o n o m ja  W arsz a w sk a  zawiadamia w szy­

stkich tych ,  k tó rych  to interessować może, iż 
JP .  M iko ła j  Podolecki u k o ń c zy w szy  wszelkie  
Rachunki i dzia łania  w tejże E konom ji ,  za­
mierza wkrótce wyiecliać do Kossji. Mieszką 
d o tychczas  p r z y  ulicy S. Jerskie j  Nr:^1766.

C horzyński 
Na Grzybowie pod Nr: 1103 są do sprzeda­

nia 4 konie  anglizowane  gniade z szorami no- 
syemi angielskiemi.

Uwiadam ia się publiczność iż  d , 2 3 [ b : m :

r: ogodzinie 10 z rana  w Marywilu przy  nlicy 
Senatorskie j  Nr: 475  sprzedane  zos tan ą  r u ­
chomości iakoto! b iórko,  szafa,  łóżko  , m a­
te rac ,  k rz e s ła ,  lan sza f ty ,  s to ły  i t: p: za g o ­
towe p ien iądze .  Tomasz Szaniaw ski Kom-.

w D, 23 b:m: i r :  o godzin ie  10, zrana  p rzy  
ulicy Nowy Świat Nr:1315 w apno w becz-  
k  eh oko ło  400 sz tuk ,  więcej daiącemu zago- 
to we cu ran t  pieniądze publicznie  sprzedane 
będzie .  T .D yd yń sk i K .T.C .W .M -

P r z y  u l icy  Nalewki pod Nr: 2405 iest do  
sprzedania  za pom ierną  cen ęP an ta l jo n  m a- 
choniowy form  i row any n o w y .

Ćwierć L o su  do 5 Klassy 22 Loter j iN r 6250 
zosta ł  z g ub iony ,  wygrana  należeć ty lko  bę­
dzie prawem u w łaśc ic ie low i.—  R ów nież  N r  
14571 Ćwierciowy zgubiony  został .

Niżej podp isana  ma zaszczy t  uwiadomić 
Szanowną Publ iczność ,  iż na teraz nadcho­
dzące Święta Bożego N arodzenia, piec będzie  
rozmaite  Ciasto wróżnej cenie; życzący  sobie  
raczą się zgłos ić  ki lką  dniam i w przódy  p o d  
Nr: 1301 p ra y  u l icyNow y Świat dla zamówię- 
n i a s o b ie . '  Johanna Goebel.
' Onegdaj zg in ą ł  pies eałkiem bia ły ,  maiący 

mordę podpa laną ,  łeb i uszy  kasz tan o w a te ,n a  
grzbiecie p lam bkasztanowatych form uiących  
p ó ł k o l e ,  i na ogonie plamkę kasz tan o w a tą .  
Znalazca tego psa raczy udać się do Pa łacu  
n a  nowym swiecie pod Nr: 1245 i  p ó ł a  tam  
od właściciela odbierze  nadgrodę.

Z g in ą ł  W y ż e ł  maiący 3 k w a r t a ł y , maiący 
ła ty  kasztanowate  a sam tarantow ato  na k ra .  
p ian y ,  k toby  gdzie ó nim w ie d z ia ła  dał znać 
pod  Nr: 786 na ulicę E lek to ra lną ,  odbierze  
p rzyzw oitą  nadgrodę.
Teatr. Ju tro  pierwszy raz now» Opera Dwaj 
Zazdrośni, i Or: T r ; Kamma.


